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Przedpłata I 


Na „Dziennik Pomorski” wraz z dodatkami „Rolnik“, „Anioł 
3tróż", „Ognisko Domowe“ i „Dodatkiem niedzielnym“. — 
W ekspsdycji miesiecznie 2.20 zł — z odnoszeniem 2.380 zł — 
w agencjach po za Chojnicami 2.30 zł — z odnoszeniem 2 45 zł 
— przez pocztę 2.64 zł — w ekspedycji kwartalnie 6,60 zł, 
przez pocztę już z odnoszeniem 7,62 zł — W razie wypadków 
spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie, strejków itp. 
wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenia pisma, a abonenci 
ais mają prawa domagania się niedestarczonych numerów. 
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Radntolo a BWdłozodgToFu=-Po"; Maalaa z Salach 
nadzkzjj I RSGMNISZACA, Chojnice, Bl. Czidżóowska 13, 
Pocztowe konto ezakowe 201 032 
Konto bankowo: 


Bank Powiatowy, Chojnice. 
Miejska Kasa Oszczędności, Ckojnics. 


Tel. 44 Adres telegr. „Dziennik Pomorski*, 


Skryt. poczt. 83 


thajnice, czwartek 31 marca 1927 P 


Nr, 74 


MORSKI 


Ogłoszenia: 


Ogłoszenia na  4-tej stronie 6 lamowej od wiersza mm. lub 
| jego miejsce 10 gr, na 3-ej stronie 5 łam. 26 gr, Ba 2-ej stronie 
6 


am. 50 gr. Dla Wolnego Miasta to samo w guld. gdańskich. Za 
tomaczenie i ogłoszenia skomplikowane z zastrzeżeniem miejsca 


oraz z nieczytelnym rękopisem przy każdym poszczególnym 
wypsdku 200/, nadwyżki. Ogłoszenia z innych krajów 
piatne tylko w walucie tychże, Za terminowy drak 


ogłoszeń administracja mie odpowiada. 
Ogłoszenia przyjmuje się do godz. 9 przed poł 


Sanacyjne czy niesanacyjne pismo? 


Bnezność Pomorxanie! 

Wobec prowokacyjnej napaści „Dz. Bydg. wypada 
nam bliżej zająć się odnośnymi panami którzy ją spowo- 
dowali, oraz tem pismem a zwłaszcza motywami 
zaczepki. 

W tej sprawie bardzo znamienne są wywody w 
„Gazecie Bydgoskiej" która ma sposobność przypa- 
trywać się robocie swego sąsiada z bliska. Bo przecie 
„widzą sąsiedzi“ jak kto siedzi”, 

„Gaz. Bydg." pisze w tej sprawie : + 

„Przed wypadkami majowymi p. Teska i „Dzien: 
nik Bydgoski“ zwalczalł każdy rząd, chociaż w nim 
zasiadali najwybitniejsi przedstawiciele stronnictwa, 
którego pismo to rmieniło się być organem. (Przy- 
znają się do tego osobiście p. T. w swym organie 
nadmieniając (w nawiasach), że zwalczał nie każdy (?) 
rząd narodowy. Dotąd jednakże były tylko dwa rządy 
narodowe, a oba gwałiownie zwalczał — dop red.) 

Rzucano się na poszczególnych ministrów z pianą 
na ustach I podważono w ten sposób powagę władzy 
wykonawczej wśród Społeczeństwa. Była to robota 
nie przypadkowa, ale zwłązana z akcją ‘tych którzy 
przygotowali się do buntu i ujęcia władzy w ręce« 
swoje drogą rewolucji. 

Podczas wypadków majowych oblicze to ujawniło 
się już wyraźnie. Wszystko robiono aby przyjaźnie 
nastroić społeczeństwo dla sprawców buntu Kiedy 
na ulicach Warszawy ostatecznie zwyciężyli buntow: 
nicy, wtedy nasi przeciwnicy z ul. Poznańskiej zaczęli 
płynąć pod zamaskowaną flagą „sanacji moralnej“. 
Zdążali jednak poctchu do portu piłsudczyzny i na- 
prawłaczy majowych. 

Pan Teska i p. Bernaczek — tak pisze ‚Gaz 
Bydg.* — nieustannie wyjeżdżali do Warszawy i przy 
pomocy posła Langera z „Wyzwolenia“ i innych po- 
rozumiewali się z czynnikami rządowemi i zobowiązali 
się do popierania rządu i jego poczynań. Za jaką 
cenę: nie wiadomo. 

W każdym razie zaczęto pracę na następujących 
podstawach: Precz ze „Strzelcem*. Niech żyje mar 
szałek Piłsudski. Wydaao walkę „Strzelcowi* ale to 
było ustępstwo dla opinji ludności, w rzeczywistości 
bowiem inne organizacje przysposobienia wojskowego 
prowadzono na podwórku, na którem znajduje się i 
„Strzelec“, 

Te nasze przypuszczenia już teraz wyraźnie się ; 
potwierdzają. Pan Teska udzielił w ostatnich dniach 
Agencjł Wschodniej w Katowicach szeregu informacyj. 
W wywiadzie p. Teska oświadcza, iż nie uważa za 
celowe podporządkowywać się dyscyplinie partyjnej I że 
„w wielu wypadkach taktyka zarządu stronnictwa wzgl. 
jego kierowniczych osób sprzeciwia się jego pojmo- 
waniu obowiązków obywatelskich wobec państwa“. 

„„Wyaika więc z tego, iż redaktor naczelny przy 
gotowuje niespodzianki. Oddawna znamy zamiary tego 
ambitnego redaktora bydgoskiego. Dzisiaj odkryjemy 
je naszym czytelnikom. 

Otóż wśród kierowników Związku Powstańców 
i Wojaków istnieje zamiar utworzenia związku organi 
zacyj przysposobienia wojskowego dla celów wybor- 
czych. Da związku tego mają należeć: Związek Towa: 
rzystw Powst, i Wojaków, „Sokół“, Związek Oficerów 
Rezerwy itd, Związek tych organizacyj miałby utworzyć 
rodzaj stronnictwa, które popierałoby rząd Piłsudskiego. 
Chce się więc organizacje przysposobienia wojskuwego, 
które powinny zdala stać od walk politycznych i wy- 
borczych. wc qgnąć w wir polityki, aby na barkach tych 
organizacyj zaspokoić ambicje p. p. Tesków, Mielżyń 
skich, Bernaczków i innych. (P. Teska temu przeczy.) 

Chce się pozyskać dla tych kombinacyj rząd i dla 
tego zmieniono wobec „Strzelca* stanowisko, Dzisiaj 
już nie krzyczy się: precz ze „Strzeleem*.- Na to miejsce 
wymyślono inne mamidło dla opinii. Tem mamidłem 
jest zasada: należy pracować ze „Strzelcem“, jako or 
ganizacją przysposobienia wojskowego, ale nie należy 
utrzymywać towarzyskich stosunków ze „Strzelcami. 
Dlatego pp. Teska, Samoliński i inni z zarządu dziel 
nicy pomorskiej „Sokoła* dążą do zmiany uchwał 
Zarządu Głównego przeciwko współpracy ze „Strzel- 
cem“. 

Oto zamłary rozbijaczy frontu narodowego na zie- 
miach zachodnich. Mamy jednak wrażenie, że ta ko- 
ronkowa robota się nie uda. I że Związek Powstańców 
i Wojaków, jak i „Sokół* na Pomorzu potarga koronki 


Od sanacji moralnej do pałki. 


Napad na redaktora pisma chadeckiego. — Znowu dekret prasowy. — Koniec strejku 
włokienniczego, — Wielka intryga dyplomatyczna w Ameryce. 


Zbójecki napad na redaktora naczelnego „Po- 
lonji*. W poniedziałek około godz. 6,30 wiecz. na 
zdążającego do redakcji „Polonji”* redaktora naczelne: 
go tego pisma p. Zabawskiego, dokonano zbrodnicze 
go napadu. Czterech opryszków, korzystając z ochro: 
ny mroku i deszczu rzuciło się znienacka na p. Za= 
bawskiego i kilku ciosami, zadanemi w głowę okutemi 
pałkami, powaliło go na złemię. Leżącego już na 
zlemi uderzono jeszcze kilkakrotnie, zadając mu dotkli 
we rany.  Towarzyszący p. Zabawsklemu sekretarz 
redakcji „Polonji* p. Smotrycki pogonił za uciekający- 
mi bandytami i schwytał ich przy pomocy publiczności 
i policjanta. 

Okazało się, że są nimi członkowie „sanacyjnego* 
towarzystwa powstańców górnośląskich. 

Broczącego obficie krwią p. Zabawsklego odstawiła 
publiczność do redakcji „Potonji“, skąd samochodem 
przewieziono go do szpitala Spółki Brackiej. Lekarze 
zajęli stę natychmiast opatrunkiem 1 zszywaniem ran 
pod narkozą; Okazało się, iż uszkodzenia są poważ- 
niejszć, niż pierwotnie przypuszczano. Cłosy, zadane 
okutemi pałkami przerwały.szereg naczyń krwionośnych, 
powodując obfity upływ krwi. <> 

Redaktor Zabawski przebywa w lecznicy. O przy- 
gotowanym napadzie Powstańców śląskich na p, Za- 
bawskiego głośno już było od pewnego czasu w Ka 
towicach. laformatorami byli nawet czołowi publicyści 
katowickiej „sanącji”*, mianowicie p. Rumun, redaktor 
naczelny organu „,ssnacji” wydawanego za piealądze 
pt. „Polska Zachodnia" w rozmowie z jednym z dzinn- 
nikarzy zapewnił go, że powstańcy szykują napad na 
redaktora „Polonji'. Podobnie charakierystyczne py 
tanie zadał jednemu z współpracowników „Polonii 
redaktor „Gazety Robotniczej“ p Sławik.  Brzmiało 
ono mniej więcej. „Czy powstańcy już pobili Zabaw- 
sklego?“ 

Dodać należy, że „Polonia* jest organem p. Kor- 
fantego i skrytykowała wystąpienie p. Teski w Kato- 
wiecach, we formle nieco ostrzejszej od „Rzeczypo- 
spolitej*. 

Nowy dekret prasowy. Opracowywany od kilku 
miesięcy przez Ministerstwo Sprawiedliwości projekt 
ustawy o przepisach prasowych, został obecnie wykoń 
czony i przesłany pod obrady Rady Ministrów. Projekt 


pana Teski, jak to zrobił w końcu klub radziecki Cbrze 
ścijańskiej Demokracji w Bydgoszczy. Koronki bowiem 


mają to do słebie, że się można w nich po 
wikłać, a nawet udusić, 
Tyle „Gaz. Bydg.* Z naszej strony zwracamy 


uwagę na to, że pewien pan (jest on dyrektorem (!) pew: 
nego podwórka chojnickiego) należący do obozu z p T. 
sprzyjaźałonego i zapisany już jako sanator, zapowie- 
dział opanowanie wszystkich towarzystw wojackich. 
Zaś uczestnicy zjazdu okręgowego, jaki się odbył w 
ostatnią niedzielę w Starogardzie, odnieśli wrażenie, że 
opanowanie zarządu przez „swoich* było zgóry zaran- 
żowane i niektórzy członkowie zarządu okręgowego 
zostali tamże zaatakowani, że poczyaili już poprzednio 
odpowiednie zabiegi. (Znamienne przytem jest, że prze 
ciw najwięcej na wiceprezesa się nadającemu bo naj- 
więcej zasłużonemu ks, prob. Wryczy (podpułkownik) 
wystąpił jakiś młody delegat używając argumentów w 
rodzaju jak ksiądz należy do kościoła itp.) 

Widzimy, że prąd sanacyjny i antypomorski nie 
mogąc wyłamać baszty toruńskiej płynie drogą uboczną 
na Bydgoszcz, a ponieważ nasze pismo tu mu również 
stanowi tamę, więc „Dz. Bydg.* rzucił się i na nas. — 
Tem się tłomaczy ostatnia zaczepka. 

A zatem Pomorzanie baczność | 


©ludomości z Polski I ze świta, 


Wkłady zagraniczne. Dziennik Ustaw ogłasza 
nader znamienny dekret Prezydenta o przerachowa- 
niach oszczędnościowych wkładów, otrzymanych przez 
placówki dyplomatyczne. Mocą dekretu wkłady będą 
przerachowane według parytetu 5,18 za dolara i obli- 
czone w złotych w złocie. 

N pad na pociąg pod Lwowem. Na pociąg 
zdążający ze Lwowa do Sianisławowa na torze po: 


ustawy zawiera 109 artykułów. 

Koniec strejkn w Łodzi. Ministerjalna komisja 
arbitrażowa wydała orzeczenie w sprawie zatargu w 
przemyśle wł:kieaniczym w Łodzi, Orzeczenie przy- 
znaje robotnikom podwyżki, a mianowicie zarabiającym 
do 3,40 zł. dziennie — 12 proc., do 3,98 — 10 proc., 
do 4,90 — 9 proc., do 6,49 7 proc, do 796 — 5 
procent. i 

Wymlenione podwyżki obowiązują od 21 marca, 
tj. od dnia podjęcia pracy na wezwanie rządu do 
30 czerwca 1927 r. 

Jak wiadomo przemysłowcy łódzcy przed strejkiem 
ofiarowali 6 proc. podwyżki. W kołach przemysłow 
ców panuje zadowolenie z tego orzeczenia komisji, 
gdyż byli przygotowani na takie podwyżki, 

Reorganiz cja armji czerwonej. Z Moskwy do: 
noszą. Według utrzymujących się tu uporczywie 
pogłosek, zakończona ma być reorganizacja armji 
czerwonej i ustalona obrada naczelnych stanowisk 
armji sowieckiej, Głównodowodzącym armji czerwo- 
nej ma zostać strategik sowiecki Kamieniew, dowódcą 
frontu wschodniego autor planu ofenzywy na War. 
szawę z 1920 r. Tuchaczewski, dowódcą frontu połud: 
niowego komisarz ludowy wojay Woroszyłow, frontu 
wschodniego Łaszewicz, półaocno wschodniego Uborecz. 

Szpiegostwo w Czechosławacji, W Koszycach wy- 
kryto szeroko rożgałęzioną organizację szpiegowską, 
która działała na rzecz państwa węgierskiego. 6 osób 
zostało aresztowanych. Organizacja szpiegowska do- 
starczała i zbierała dokumenty wojskowe i plany roz- 
mieszczenia wojsk. W wyniku dotychczasowego śledztwa 
mają być przeprowadzone dalsze aresztowania. 

Fałszowanie not dyplomatycznych Stanów Zjed- 
noczonych. Rząd Staaów Zjednoczonych wpadł na 
trop niebywałej intrygi politycznej. Okazało się 
mianowicie, iż rząd meksykański otrzymał szereg not. 
rzekomo od rządu Stanów Zjednoczonych, na których 
widniał stałszowany podpis sekretarza slanu Kelloga. 

Noty utrzymane były w takim tonie, że musiałyby 
spowodować zerwanie stosunków dyplomatycznych. 

Eaergiczne $.edztwo, prowadzone, celem wykrycia 
sprawców tej afery, nle zostało jeszcze ukończone. 
Władze wpadły jednak już na trop sprawców intrygi. 


między mostem czerniowleckim a  kuiparkowskim 
wczoraj o godz. 6-tej wieczorem napadli nieznani 
sprawcy obrzucając go kamieniami. Wybito wiele 
szyb, drzyczem ranionych zostało 2 pasażerów. 

Okręt bez załogi. Jedno z amerykańskich przed- 
siębiorstw naftowych zamówiło w Clyde statek, poje: 


mności 12,500 tonn, który prowadzony jest przez 
jednego tylko człowieka. Wszystkie motory są elek- 
tryczoe. Statek może być zwracany wtył, posuwany 


naprzód, zatrzymany lub puszczony w ruch autóma- 
tycznem przesunięciem korby, jak przy zwrotnicach 
kolejowych. 

Całą załogę stanowią tylko ludzie, potrzebni do 
czyszczenia maszyn, pokładu 1 t, p. Prowadzi zaś 
statek — kapitan ze swego pomostu, przyciskając 
jedynłe śrubki steru, kotwic i motorów. 


Emigracja polska w Kanadzie. 


W r. 1926 ym przybyło do Kanady około 6.000 
przychodźców narodowości polskiej oraz około 10000 
Rusinów. Ponadto przybyło też około 3000 Zydów, 
z czego przynajmniej 2/3 stanowią Zydzi z Polski. 
Polacy i Rusini udają się przeważnie do prowincji 
zachodnich do pracy na roli. Pewna mała część udaje 
się jednak do miast i ośrodków przemysłowych w 
Oatario Quebecu. 

Dla przychodźców pracy nie brak a podczas zimy 
ujawniło się nawet duże zapotrzebowanie robotników 
do pracy przy wycinaniu lasów w okręgach północ: 
nych, przyczem ofiarowywano wysokie stosunkowo 
piace, bo dochodzące do 60 dolarów miesięczne wraz 
z utrzymaniem i mieszkaniem. Mniej zadawalniająco 


dla polskiego wychodźcy przedstawia się ryńek pracy 
w miastach przemysłowych, jak Montreal i Toronto. 

Dodać należy, że Polacy posiadają reputacje bardzo 
pożądanych przychodźców rolnych. 


Rok VIL 
Bank Polski płacił 


dnia 29 marca 1927 r. 


Dolar 8,89 zł. 
Funt szterling 43,27 zł. 
100 guld. gd. 172,65 zł. 
100 rmk. 210,76 zł. 
Franki szwajc. 171,40 zł. 


Poznańska targowiea miejska. 
Urzęd. not. cen Komisji Targowej 
z dnia 29 marca 27. 
"1. Stadniki: gatunek I. 000—000 zł, Il. 136—140 zł, 
Il. 120—130 zł, IV. 96—100 zł, 
. Owce: gatunek I. 000—000 zł, 
IM. 80 - 102 zł. 
. Cielęta: gatunek I. 000—000 zł, Il. 000—140 zł, 
Il. 126—130 zł, IV. 112—118 zł. V. 100—104. 
. Swinie: gatunek I. 000—000 zi, II. 204—206 zł. 
III. 198—200 zł, IV. 190—194 zł, V. 180—186 zł. 
Maciory 160--190 zł. 
Jałówki ikrowy: 1. 000—000, Il. 150—152, III. 140 
5. —142, IV. 124—126, V. 90—100 zł 


KRONIKA. 


OHOJNIOF, dnia 30. marca 1927 r. 


Dziś. Kwiryn m. Jan Klimak op. Lmadeusz kr. 
30. 3. 27. Słońca wschód 5.17 zachód 18.3 
Księżyc wschód 443 zachód 16.16 


— Bibljoteka tow. Czytelni Ludowych, 
przy ul. gimnazjalnej (hotel p. Kaletty) otwarta co 
dziennie od godz. 6—7 po poł., w niedzielę i święta 
od godz. 12—1 w południe. 

— Zebranie erganisacyjne „Sokoła Zeń- 
skiego.“ Piękna myśl założenia oddziału Sokoła Żeń- 
skłego dojrzała na naszym gruncie i zainteresowanie 
wśród kobiet wszystkich warstw społecznych jest wiel- 
kle to też zwołuje się zebranie Kounstytucyj- 
me na poniedziałek dnia 4 kwietnia br. o godz. 
g mej wiecz. do auli szkoły powszechnej. 

Szanowne Panie gorąco prosir1y, by się zainte 
resowały ideą sokolą, w niej bowiem znajdujemy to 
czem prawa Polka a patrjotka być-wlnna. Głębokie 
ukochanie wszystkiego co polskie, poświęcenie się bez 
granic dla dobra ogólnego, źwychowanie w tym duchu 
zastępów młodych, dzielnych a znanych Polek — oto 
nasze najświętsze zadanie. Spełnimy fto, gdy przy: 
czynimy się do utworzenia tego oddziału żeńskiego, 
rozumiejąc tak ideę miłości i braterstwa w szerokich 
masach Polek, Polki, przybądźcie licznie ! 

Komitet organizacyjny. 


— Z targu. Na targu w dniu dzisiejszym pła- 
cono za wieprzowinę 1,50—1,60 zł. skopowinę 1,00— 
1,20 zł. cielęcinę 1,00—1,20 zł wołowinę 1,20 zł. 
mięso siekane 1 60 zł. Masło 2,60—80 zł. jaja 1,50 
—180 zł}. Ryby: liny 1,40 za ft. szczupaki 1,50, 
okonie 60 gr. Warzywo: kapustę 30—gr. sztukę 
marchew 10—15 gr. za pączek, cebulę 20 gr. za litr. 


— Pesiedzenie Komisji przygotowawczej Rady 


II. 110—120 zł, 


M © N 


| Polskiej 


Miejskiej odbędzie się w piątek, dnia 1 kwietnia 27r. | 


o godz. 17 w sali posiedzeń Rady miejskiej. 

— Godziny urzędowe w urzędzie c.:.lnym 

Władysiawsk. Od 1 kwietnia do 30 września br. 

w urzędzie celnym Władysławek godziny urzędowe 

wyznaczone zostały w dni powszednie od godz 8—1? tej 

i od 14—18 tej w niedzielę i święta od godz. 8—13-tej 
Prukarczyk kier. urzędu. 

— Publiczne posedzenie Rady miejskiej 
odbędzie się w czwartek dnia 7 kwietnia 1927 r. o 
godz. 17 tej w sali posiedzeń Rady miejskiej, 

Porządek obrad m. i. przewiduje, powzięcie do 
wiadomości protokołu rewizji kasy, o Sejmiku Ko- 
munalnego Związku Kredytowego, ustalenie stopy 
procentowej opłat kanalizacyjnych za rok 1927/28, 


JÓZEF KORZENIOWSKI. 


SPEKULANT 


Mieszkanie samego pana w Dębowej Woli pełne 
elegancji powagi i wielkości, znakomite licznym zbio- 
rem książek i obrazów kosztownych i zdradzające pańs-= 
kość przez przepyszne drzewa, gazony, i wody, wśród 
których jaśniało, wszystko to odznaczało majątek pa- 
na marszałka į okazywało, że „to człowiek ośw econy, 
ludzki i pojmujący dobrze obowiązki właściciela | pana. 

Henryk Zabrzeziński skończył kurs w szkole krze- 
mienieckiej, w najświetniejszej epoce tego zakładu”). 
Nie wyniósł on z niego kompletnych znajomości w 
jakiejbądź w nauce, boto nie był uniwersytet, ale 
szkoła przygotowawcza ; o czem nie wiedzieli ci, któ- 
rzy żartowali sobie z księżyca, że nie grzeje jak słoń- 
ce ; ale wyniósł stamtąd to braterstwo obywatelskie, te 
czyste i wysokie pojęcia ludzkości, tę świętą chęć dos- 
konalenia się własnem usiłowaniem i ciągłą pracą, które 
były niewątpliwą cechą lepszych szkoły tej wychowań- 
ców. 

Jego umysł i serce, bogate jak podolska niwa, 
dobrze uprawione i przygotowane w Krzemieńcu, przy: 
jęły wdzięcznie siejbę, jaką w nie później Świat, życie 
społeczne i dalsze okoliczności rzuciły ; i owoc jej już 


1 


i) Świetną epoką liceum krzemienieckiego była 
doba, kiedy autor Barvary Radziwiłłówny, Alojzy Fe 
liński (7 1820), wykładał w niem literaturę polską I jako 
dyrektor Zakładem kierował. 


BZIENNIZ POMORSKI 


dekret p. Wojewody Pomorskiego w sprawie statutu 
etatu stanowisk służbowych tut. urzędników miejskich, 
zzciągnięcie pożyczki na cele zatrudnienia bezrobot- 
nych. budowa pokoju dla mistrzów rzeźnickich przy 
rzeźni miejskiej, powzięcie do wiadomości pisma 
dowództwa I. Baonu Strzelców w Chojnicach. 


— Kine Nowości. Dziś w środę i dni nastę 
pne wyświetlany będzie dramat erotyczny w 10 aktach 
pt. „Variete“. W rolach głównych występują Lya de 
Puttl i Emil Jannings. 


Odezwa. W czasle od 1 do 7 kwietnia 1927r. 
odbędzie się na obszerze całego Pomorza „Tydzień 
Macierzy Szkolnej w Gdańsku“. > Celem 
„Tygodnia“ jest doraźne zas'lenie instytucji, która 
postawiła sobie doniosłe zadanie ugruntowania pol- 
skiego stanu posiadania w Gdańsku przez utrzymanie 
gimnazjum, szkoły handlowej, ochronek, zajmowanie 
slę polsklemi szkołami powszęchneml oraz przez sze- 
rzenie oświaty wśród osiadłych tam Polaków. Zywioł 
polski w Wołnem Mieście osiadły, musi się stać po 
mostem do tworzeala łączności Polski z Gdańskiem, 
do wzajemnego zaufania i przywrócenia trwałej spójni 
polsko-gdańskiej. 

Aby spełnić doniosłe to zadanie, jakie postawiła 
sobie Polska Macierz Szkolna w Gdańsku, potrzeba 
ogromnych z jej strony wysiłków flnansowych. Stałe 
dopływy środków pieniężnych, zebranych przez dobro 
wolne. opodatkowanie się członków Macierzy Szkolnej 
w Gdańsku, daleko nie wystarczą. Całe społeczeń- 
stwo polskie — szczególnie pomorskie — musi podą- 
żyć z pomocą, 

Pamiętajmy, że od tejże pomocy w niemałej 
mierze zależeć będzie trwały nasz dostęp do morza, 
które nas łączy ze światem. Spleszmy więc wszyscy 
z pomocą! Każdy chociaż drobny datek przyniesie 
pomoc usiłowanio n Macierzy. 

Panów Wójtów powiatu wzywa się do utworzenia 
komitetów miejscowych i urządzenia imprez lub zbio- 
rek na rzecz Polskiej Macierzy Szkolnej w Gdańsku ; 
zaś nauczycielstwo uprasza się, by wybitny brało udział 
w akcj! „Tygodnia“ i przez energiczne współdziałanie 
w urządzonych imprezach przyczyniło się do pomyśl- 
nego wyniku pieniężnego „Tygodnia. 

Komitet Tygodnia Polskiej Macierzy Szkolnej 

s w Gdańsku na.powiat Chojnice. 
(—) Starosta Popiel (—) Podpułkownik Komierowski 
(--) Ks. prob. Makowski ( —) Iasp. szkolny Grochowski 


— Uniwersytet Ludowy w Zagórzu jest 
instytucją na wzór Uniwersytetu Ludowego w Dalkach 
pod Gnieznem. Cel Uniwersytetu jest wychowawczy 
pod względem społeczno obywatelskim, przez naukę 
do cnót obywatelskich, do gorącej miłości ojczyzny 
na zasadach chrześ ijańsko katolickich. 

Zakład znajduje się tuż przy dworcu stacji Rumja 
Zagórze. Okolfca urocza, z jednej strony Zakładu 
wynoszą się wyżyny kaszubskie, doliny i jary, z drugiej 
zaś piękny widok na oksywską kępę i na morze polskie. 
Zakład należy do Tow. Czyt. Ludowych i jest pod 
nadzorem ks. dyrektora Ludwiczaka. Kurs dla mło 
dzieży męskiej trwa jod 3 listopada do 31 marca. Kurs 
dla młodzieży żeńskiej od 1 maja do 31 sierpnia, 
Zapisywać mogą się kandydaci I kandydatki w wieku 
od rozu 18-go do 40-go. Czesne i opłata wynosi za 
cały kurs z utrzymaniem 250 zł. na opał i światło 
płaci stę jednorazowo 50 zł. a na kasę chorych 5 zł. 
Uczestnicy przywożą ze sobą pościel i siennik. 

Stacja kolejowa jest Rumja-Zagórze. 

Adres: Uniwersytet Ludowy—Zagórze 
wejherowski) Pomorze. Kandydat lub kandydatka 
podpisuje zobowiązanie wraz z ojcem, matką lub 
opiekunem i przysyła do Zarządu Uniwersytetu Lu 
dowego. Ponieważ liczba przyjęć jest ograniczona, 
wobec tego zapisanie się zobowiązuje do zapłaty 
całego czesnego, chociażby kandydat nie przyjechał, 
lub zakład po kilku dniach c ciał opuścić. 

Wacław Ciesielski, kierownik. 


(pow. 


spożywali jego poddani, jego współobywatele, jego 


sąsiedzi. Henryk Zabrzeziński był kochany, był sza 
nowany od wszystkich. Nazywali go wprawdzie nie- 
którzy dumnym ; lecz u nas nietrudno o takie posą: 
dzenie człowieka Światłego, który nie lubił uczt i fe- 
stynów, a trzy czwarte swojego dochodu łożąc rocznie 
na ulepszenie majątku i czdobienie swojego ustronia, 
zamykał się w niem i pracował samotnie. Wszakże 
to nie zmniejszało dla niego powszechnego szacunku 
i ufności. Jego pośrednictwo było zawsze pożądanem, 
jego wdanie się zawsze prawie skutecznem. Nawet 
jego nieprzyjaciele (bo któryż człowiek wyższy ich 
nie ma?) rumienil się, gdy stę im jakie ubliżające 
słowo wymknęło, które zwykle -padało niepostrzeżone 
i przez nikogo niesłuchane. 


Nie szacował Zabkrzeziński chorążego, bo nie ap- 
roboweł ani jego niedorzecznych pretensyj, ani Środ: 
ków, przez które starał się im zadość uczynić. Lecz 
z chorążyną łączyła go najściślejsza przyjaźń.  Cenił 
on jej łegodność, jej uległość mężowi, jej rozum. 
Litował się nad położeniem kobiety wyższej, złączonej 
z człowiekiem ordynaryjnym, niedorzecznyni, podlega- 
jącym tak brzydkiej wadzie, i dziwił się nieraz, z jaką 
sztuką umiała to wszystko pokrywać. Ale nadewszy- 
stko wielbił ją jako matkę, gotową oddać życie dla 
szczęścia swego dziecka. 

Pierwszego roku, gdy chorążyna mieszkała w O- 
dessie, marszałek, wracając z Włoch, przepędzał tam 
lato. Wówczas to poznał bliżej swoję podolską są 
sładkę i jego przyjażń rosła z każdym rokiem. Panna 
Klara miała wówczas latczternaście. Zywa i swawol- 


na dziewczynka przywiązała się prędko do codzienne- 
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= — Z Izby Karnej Sądu Okręgowego. Leon 
Gliszczyński zam. w Wołyniu, oskarżony o kradzież 


drzewa i fałszowanie dokumentów, dalej o fałszywe 
zeznanie pod przysięgą w Sądzie Powiatowym w 
Chojnicach. Sąd po przeprowadzeniu rozprawy za: 
sądził go na karę więztenia przez 2 miesiące którą 
to karę w myśl amnestji z 1923 r. darowuje się. Od 
reszty oskarżonego uwolniono. Barbarę Skierkową t 
Klarę Skierkową zam. w Tuszkowach, za bezprawny 
zamiar sfałszowania dokumentów prywatnych, dalej 
umyślne nakłonienie osk. II. do popełnienia oszustwa. 
Zasądzono Barbarę S. na_łączną karę więzienia przez 2 
tygodnie i na ponoszenie kosztów. Klarę S. uwolniono. 


Z CZERSKA I OKOLICY. 


Osobiste. (P) Parafję tutejszą opuścił w tych 
dniach organista p. Bukowski. Opróżnione stanowisko 
piastował przejściowo p. Stopa z Czerska. Obecnie 
przesiedlił się tu dotąd jako organista stały p. Czaple- 
wski z Chojnie, 

Baczność Wejacy i Powstańcy! W niedzielę 
dnia 3 kwietnia br. odbędzie się pierwsze w tym roku 
ostre strzelanie. Zbiórka o godz. 1 po poł. przed 
lokalem drh. pr. Mroczyńskiego, skąd nastąpi wymarsz 
z muzyką do strzelnicy. Zarząd. 


Z TUCHOLI I OKOLICY. 


Gostoczyn. (Badanie mięsa). Do tutejszego 
badacza mięsa Fr. Kowalewskiego należą : Gostoczyn, 
Kamienica gm. i obszar dworski, Pruszcz, Bagienica, 
W. Klonia gm. i obszar dworski, Mała Klonia (bada 
nia.mięsa w wtorki) Minikowo, Bysławek, Klonowo 
gm. i obszar dworski Zamrzenica (badanie w środy) 
Łyskowo, W, Mędromierz Bralewnica i Przyrowa (ba- 
danie w piątki.) 

— (Nieszczęśliwy wypadek) Na podwórzu ple- 
banji spłoszył się koń właściciela p. Remusa z Gosto- 
czyna i popędził drogą w stronę Wielkiej Kloni. Woż- 
nica obawiając się wywrócenia wozu, wyskoczył i od- 
niósł dotkliwe obrażenia rąki nóg. Przechodnie przy- 
trzymali konia 2 km za wioską i oddali go właścicie- 
lowi. 

— (Z poczty). Dyrekcja Poczt i Tel. w Bydgosz- 
czy z dniem 1 kwietnia b. r. przydzieliła miejscowej 
agenturze pocztowej 3 listonosza i to z powodu przy 
łączenia Łyskowa i W. Mędromierza do tutejszego 
obwodu pocztowego, które dotąd należały do obwodu 
„Urzędu Pocztowego, w Tucholi. 

— (Plaga dzików). Dziki, które na czas zimowy 
udały się w głąb lasu należącego do majętności Ka- 
mienica, powróciły znowu. Całemi stadami wychodzą 
teraz na przyległe ozimlny wyrządzając znaczne szkody. 

— (Praca w lesie) Od kilku dni zarząd majęt- 
ności „Kamienica* prowadzi zalesienia nieużytków 
i wyciętych oddziałów. Sadzi się przeważnie sosnę, 
która na tutejszej glebie najlepiej się udaje. Obecnie 
zatrudnia się 50 osób przy zalesieniu. — Sladem ma- 
jętności Kamienica pójdą niebawem tutejsi rolnicy p p. 
Juljan Suchy, Walerjan Rolbiecki i Anton! Grabowski, 
którzy posiadają większe obszary nieużytków, — Wy. 
sadzki i nasienia zamierzają zakupić z nadleśnictwa 
„Zamrzenica“. — Zatem ludność miejscowa będzie 
miała możność zarobienia kilku groszy. 

Wysoka. (Wysokie odznaczenie), Da Wysokiej, 
majątku p. senatora Dr. Janty Półczyńskiego przybył 
Najprzew. Ks. Biskup Okoniewski, aby osobiście wrę 
czyć p. senatorowi wysokie odznaczenie — order Św. 
Grzegorza — który Ojciec św. w uznaniu jego zasług 
dla wiary i Kościoła Św. łaskawie mu udzielił, Obok 
p. Półczyńskiego także b. minister, Starosta krajowy 
p. Dr. Wybicki posłada taki sam order. 


TEIE ROP TE OZ SLE ZZ PE OZ POL EIE TERES A EES A ZOSI 


Rozpowszechniajcie Dziennik Pomorski 


go prawie gościa swej matki. Łajała go, gdy czasem 
kilka dni nie przyszedł; i musiał długo chodzić koło 
rozdąsanej Klaruni, nim pozwoliła podnieść się w gó- 
rę, nim go pocałowała w czoło i nastawiła do pota- 
łowania swą śliczną już i wtenczas twarzyczkę. 

Na drugie lato znowu pan marszałek przyjechał. 
Już wówczas piętnastoletnia panienka chciała udawać 
dorosłą pannę ; ale wkrótce przybrana jej powaga 
znikła, i znowu była dla niego miłą, dobrą, a niekie- 
dy i dąsającą się Klarunią. 

Nie talł przed sobą pan Zabrzeziński, w jak nie- 
bezpieczną grę wdał się z tak powabnem stworzeniem. 
Każdego roku przyjeżdżał wcześniej do Odessy, bo 
coraz głębiej wrażał się w jego serce obraz dziew- 
czynki, która rozwijała się prawie w jego oczach i, 
przybrana we wszystkie powaby dojrzałego kwiatu, 
ciągnęła ku sobie jego myśl i duszę. Ostatalego lata 
przybywszy do miasta o zmroku, poszedł do chorąży- 
ny już po dziewiątej wieczorem. Zastał obie panie 
wyjeżdżające na bal jakiś. Matka ubrawszy pierwej 
swą jedynaczkę. sama poszła ubierać się. Panna Klara 
stała sama jedna w salonie przed źwierciadłem, po- 
prawiając bukiet, który tkwił przy pełnych jej piersiach. 
W tej chwili wszedł marszałek. W oczach mu się 
zaćmiło na widok tylu wdzięków i wówczas pojął 
i rozmierzył całą głębię swego uczucia. — Albo ta, 
tub żadna — powiedział sobie w duszy: i oparłszy 
się o Ścianę, stał bez ruchu, nie mogąc oczu oderwać 
od miłego obrazu. Panna Klara, kontenta z siebie, 
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zanuciła głośno jakiś pasaż, który przerwała w poło 4 |N 


wie frazesu, postrzegłszy marszałka. 
(Ciąg dalszy nastąpij 
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Rok VI. 


Z POMORZA. 


Angowice. (Ospalość na tle oświatowem). 
Dużo czytamy w naszym „Dzienniku Pomorskim" o 
pracy oświatowej prawie we wszystkich wioskach po 
wiatu, czy to przez wygłaszanie wykładów lub odczy: 
tów na różnego rodzaju tematy współczesnej treści, 
albo przez urządzanie wieczornic z przedstawieniami 
teatralnemi oraz wreszcie przez kuęsv złmowe dla do 
rosłych. W naszych Angowicach natomiast nic nie 
czyniono pod tyms względem «la dobra publicznego. 
Starania miejscowego nauczyciela p. Radtkego około 
otwarcia kursu dla dorosłych spełzły na niczem, gdyż 
mimo początkowego zapału i okazywania chęci prawie 
że nikt nie uczęszczał z naszej młodzieży dorosłej na 
lekcje, tak że prelegent zaprzestać musiał swoje sta 
rania. Smutny to objaw, dla tego też należy mieć 
nadzieję, że te kilka słów zaehęty wpłyną dodatnio 
na obudzenie ducha naszej wioski. (Obserwator). 

Liehnowy. (Z życia polskich towarzystw.) 
Istniejące tu towarzystwa: „Powstańców i Wojaków*, 
„Młodzieży Polsklej* oraz „Kółko śpiewackie* dzięki 
starannym zabiegom swych zarządów, popartych soli- 
darną współpracą członków cieszyć mogą się st.sun 
kowo dobrem powodzeniem. Na wyróżnienie zasłu 
gują wygłoszone w ostatnim czasie wykłady na zebra 
niach miesięcznych „O naszym kraju*,przez kierownika 
szkoły tutejszej p. Kubatha oraz „Znaczenie Pomorza 
dla Polski i potrzeba dostępu do morza* przez nau 
czycielkę p. Tumińską. Także i „Kółko Spiewackie* 
pod umiejętnem kierownictwem dyrygenta p. Kubatha 
zdołało poprawnie wćwiczyć szereg pieśni kościelnych 
i świeckich, któremi upiększa swoje zebrania wzgl. 
wieczornice a przedewszystkiem w kościele na nabo- 
żeństwach polskich podnosi nastrój wiernych ku więk 
szej czcł i chwale Boga. 

Krzyż. (Tow. Młodzieży)  Zadowalniającym 
ruchem w życiu towarzyskiem wykazać może się tut. 
Tow. Młodzieży Sw. Stanisława Kostki. Obecnie przy- 
gotowuje się urządzeniem wieczornicy z odegraniem 
sztuczek teatralnych pt. „Bój o karczmę i „Wojcie- 
chowa Zukowa*. Ze względu na doniosły cel tego 
towarzystwa należy mieć nadzieję, że publiczność do 
pisze jak najliczniej. 

Lipki (Miesiąc książki), Z okazji „Miesiąca 
Książki, staraniem miejscowych nauczycieli pp. Miło- 
będzkiego i Haleniaka szkoła tut urządziła wieczornicę 


. na której oprócz udatnych śpiewu i deklamacyj ode- 


grano jednoaktówki „Kwiaty“ i „Rzemieślnicy'. Pan 
Haleniak wygłosił referat „O znaczeniu dobrej książki”. 
Ubolewać tylko należy, że publiczność nie dopisała 
w tej mierze,*jak tego należałoby się spodziewać, to też 
zbiór na cele bibljoteki nie był zbyt obfity. 

Grudziądz. (Otwarcie szkoły operowej ) Szkołę 
operową z dniem 1. IV. otwiera tut. Towarzystwo Mu 
zyczne. Opłatę szkolną ustalono bardzo niską i tak 
wynosić będzie czesne na kursie I miesięcznie 12 zł, 
na kursie II miesięcznie 18 zł, na kursie III 24 zł, — 
Kierownictwo szkoły scenicznej obejmuje p. A. Kalinow 
ska. Zgłoszenia przyjmuje biuro Tow. Muzycznego, ul. 
Kościuszki 24, 

Skórcz. (Utworzenie szkoły dokształcającej.) Na 

wniossk pracodawców-kupców i rzemieślników uchwa- 
lono utworzyć przymusową szkołę dokształcającą. Do 
rady nadzorczej weszli: sołtys Grzankowski jako prze- 
wodniczący, rektor Szornak jako przedstawiciel szkol- 
nictwa. Pozatem wybrani zostali pp. Jan Kitka i Franc. 
„Makowski jako przedstawiciele rady gminnej oraz pięć 
przedstawicieli pracodawców i to: 2 z sirony kupiectwa 

i 3 z strony rzemieślników. 

Łysomice, pow. toruński. (Zaginął chłopiec.) W 
Łysomicach oddalił się z domu rodziców 15-letni Hen- 
ryk Niedzielski, uczeń szkoły wydziałowej w Toruniu 
i dotąd nie powrócił, Rysopis: szczupły brunet, włosy 
kędzierzawe, ubrany w płaszcz bronzowy, w sweter z 
zielonym kołnierzem, na głowie — czapka szkoły wy 
działowej bez sznurka i bez opaski srebrnej. Ktoby 
miał wiadomość o e ię proszony jest o powia 
«domienie rodziców p. a.: Łysomice, pow. toruński, 
p. Niedzielski, 

Starogard. (Kradzież w „Rołaiku*.) Wielką 
kradzież popełniono w jednej z ostatnich nocy w firmie 

„Rolnik Kaszubski“, Niewyśledzeni sprawcy dostali 
się w niewyjaśniony sposób do wnętrza Śpichrza i 
skradli tam 200 kg koniczyny wartości 900—1000 zł. 

— (Egzamin kwalifikacyjny) Onegdaj odbył się 
egzamin kwalifikacyjny który złożyli z pomyślnym 
wynikiem następujący kandydaci: p. Kirsztein, p. Si 
korska, Starościanka, Różyńska, Ceranewska wszyscy 
ze Starogardu. p. Szwilski z Sucumiaa i p. Tochówna 
z Płnczyna. 


Wejherowo. (Przestroga ) Od pewnego czasa . 


w powiecie wejherow:kim I morskim wałęsa się jakiś 
osobnik, przedstawiający się jako Budźisz z Pucka, 
czasem podający inne nazwiska, jak Konkol, Budzisz 
z Chałup itp. i wyłudza pieniądze, płaszcze lub kożuchy 
bo zamierza rzekomo udać się na sąd lub do urzędu 
a zasadniczo pożyczonych rzeczy nie oddaje. Jest to 
niejaki Jan Krzyża, urodzony w Swarzewie, około 1,79 
wysoki, szczupły, liczy około 55 lat. Czasami ofiaruje 
on krowy na sprzedaź I bieże zadatki, a gdy kupujący 
zgłaszają się poi podanym adresem odnośni ludzie o 
niczem nie wiedzą. 


Z POZNANSKIEGO. 


Bydgoszez (Wykrycie zbrodni z przed 15 lat). 
W jesieni roku 1912 zagi inął w tajemniczy 
80-letni mieszkaniec wsi Gorzenia (pow. Bydgoszcz) | 
Fremdt. Powszechnie przypuszczano, że Fremdt zna 


sposob | 
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Najnowsze wiadomości 


(Informacje własne). 


Chojnice, 30 MI. 1927 r 

Zatarg jugosłowiańsko włoski wsprawie Ałbanji 
nabrał znowu inne formy. A mianowicie francuskie 
biuro telegraficzne donosi, że teraz rząd jugosłówiań 
ski wystosował do wielkich mocarstw notę, w ktorej 
zwraca uwagę na zbrojenia włoskie w Albanji. 

Francuski sekretarz stanu Bertelot miał 
rozmowę z posłem angielskim, lordem Crewem, wspra- 
wie zatargu o Albanję, Mówią teraz, że wojskowa 
komisja śledcza po obu stronach granicy albańskiej 
ma być zamieniona na stałą i urzędować tak długo, 
dopóki trwać będzie zatarg jugosłowiańsko włoski. Po- 
zatem rząd francuski i angielski stara się nakłonić 
Włochy i Jugosławję do bezpośrednich rokowań. Wło- 
chy rzekome są teraz skłonne do zgody i gotowe są : 
poczynić Jugosławji następstwa w Albanji wzamian za 
prawo osieclania w Jugosławji włoskich Słowiańców 
(czyli o możność pozbycia się ich) 

Wielkie mocarstwa przyznawają, że źródłem 
zatargu jest układ włoski z Albanją zawarty w Tirame. 

Straty spowodowane przez orkan na wyspie 
Madagaskarze, oczem swego czasu donosiliśmy obli 
czają urzędowo na 10 miljonów franków. 

Francuski samolot wojskowy spadł w Gra 
feastadt pod Strassburgiem na zasieki druciane fortu. 
Aparat został zdruzgotany, lotnik zabity. 

Położenie w Chlnach jest niezmienione. Sta- 
nowisko Anglików w Szanghaju staje się coraż trud- 
DG EEG L ZES JANA DECA AE ORO ICOS ROOTA) NEO ZOZ R PEACE BA I BT TA DMM OZ Z 
lazł śmierć w nurtach kanału lub, jako podejrzany 
o podpalenie chlewu, uciekł w niewiadomym kierunku. 
W roku 1920 gospodarz tejże wsi, Ryszard Straussberg 
(iat 45) ożenił się i po 4 miesiącach został ojcem. 
Straussberg zaczął wówczas rozgłaszać, że dziecko nie 
jest jego itd. Oburzona do żywego jego żona zaczęła 
się odgrażać, że powie wszystko, co wie o Fremdt'cie 
Ale jakoś ucichło Daia 21 bm. policja udała się do 
wsi Gorzenie i przeprowadziła dochodzenia, w rezul 
tacie których było aresztowanie Straussberga. Strauss- 
berg, wzięty w krzyżowy ogień pytań przyznał się że 
dokonał morderstwa na osobie Fremdta. Otóż pewnego 
dnia spalił się u Straussberga chlew. Podejrzenie 
wówczas padło na Fremdta.  Straussberg wciągnął 
Fremdta do swej zagrody i zaczął go bić. Starzec, 
uderzony kilkakrotnie laską w głowę wyzionął ducha. 
Zwłoki jego z przywiązanym kamieniem wrzucono do 
kanału. O zbrodni tej wiedziała matka Straussberga, 
która jego żonie o tem opowiadała. 


Z DALSZYCH STRON. 


Warasawa. (Oficer pod kołami pociągu.) Por. 
Bernard Dobczyński z dywizjonu pociągów paneernych 
oczekiwał na nadchodzący pospieszny pociąg na małej 
stacji Rembertów pod Warszawą. Gdy zamigotzły 
światła latarni parowozu, oficer wskoczył na tor i po- 
łożył się w poprzek szyn. Publiczność nsiłowała denata 
tuż przed pędzącym kurjerem odciągnąć, ten jednak 
kurczowo trzymał się szyn i stawiał opór wskutek'czego 
został rozpołowiony. 

Nieśwież. (Sensacyjne samobójstwo.) W Nie- 
świeżu sąd rozpoznawał sprawę niejakiego Kirjaka, 
który popełnił zabójstwo na tle zemsty. Kiedy prze- 
wodniczący sądu odczytał wyrok, skazu ący Kirjaka na 
10 lat ciężkiego więzienia, ostatni wyjął nóż z kieszeni 
i przeciął sobie gardło i aterje. Smierć nastąpiła na- 
tychiniast. 

Kraków. (Kto zostanie biskupem sufraganem w 
Krakowie.) Biskuoem sufraganem krakowskim ma być 
zamianowany ks. dr Eustachy Jełowicki, proboszcz z 
Tembowli (diec. lwowska), b. kanonik kapituły kate 
dralnej we Lwowie. 

Kraków. (Restauracja kościoła marjackiego,) Po 
śród składek, jakie w ostatnich dniach wpłynęły na 
restaurację kościoła Marjackiego figuruje 5,000, wpła- 
cone przez Skarboferm i 1000 zł, ofiarowane przez 
dyrektora Bollaada, Wobec ogromnych wydatków, jakie 
pociąga za sobą restauracja kościoła, dalsza ofłarmość 
społeczeństwa jest palącą koniecznością. 

Wilno. (Dziesięciolecie Dowborczyków.) Dziesię- 
ciolecie korpusu Dowbora - Muśnickiego obchodzone 
będzie w Wilnie w dn 13 i 14 sierpnia. Komitet z 
p. Wład Smiglewiczem na czele mieści się przy zaułku 
Św Michalskim 2. 


Z NIEMIEC 


B:rlin. (Pobicie Polaka w Berlinie.) Podczas de- 
monstracyj nacjona] stycznych bojówek Hackenkreuzle- 
rów, poturhowany został bardzo ciężko obywatel polski, 
warszawianin p. K., bawiący przejazdem do Paryża w 
Berlinie. P. K. przechodził spokojnie ulicą, mówiąc po 
polsku ze s:olm kuzynem, przyczem trzymał w ręku 
numer „Kurjera Warszawskiego“. Kilkunastu Hacken 
kreuzlerów słysząc język polski, otoczyło ich i z krzy 
kiem „precz przeklęci Polacy“ rzuciło się na nich, 
wyrywając im gazetę z ręki. Następnie obili p. K. 
pałkami gumowemi po głowie i całem ciele tak że 
ten upadł krwią zalany na ziemię. P.K. został przez 
bojowców doszczętnie okradziony, 

Gelsenkirchen. (Skutki namiętnej miłości.) 
Już od 2 lutego zaginęli tutaj dwaj ludzie 20 letni 
młodzieniec z 16 letnią kochanką, Swym krewnym 
donieśli listownie iż popełnią samobójstwo. Czynu 
tego też dokonali, Zwłoki ich znaleziono we wodzie 
pod miejscowością Kaiserswerth w Liblar—Bochum, 
Oboje przywiązani byli do siebie silnym powrozem. 


niejsze. Japonja nie zamierza wszcząć kroków wo: 
jennych przeciw Kantóńczykom. Wojska amerykań- 
skie także nie mogą wystąpić w Chinach wspólnie z 
Anglikami lecz oddzielnie. 

Wojska angielskie wycofały się z Szangsza. 

W napadzie szału zabiła pewna kobieta w 
Terestenbot w powiecie teltowskim (Brandenburgja) 
swą córkę. 

2 dzieci robotników sezonowych spaliło się 
pod Szczecinem w pewnej stodole, w której rodzice 
dzieci te zamknęli, nie ukrywszy należycie zapałek. 
Podczas zabawy zapałkami dzieci wznieciły pożar. 
Kamisarz bolszewicki Rykow wygłosił wielką 
mowę polityczną, w której wyraził obawę, że wielkie 
' mocarstwa uważając bolszewików jako sprawców zawle- 
ruchy chińskiej, mogą wspólnie wystąpić przeciwko 
wichrzeniom bolszewickim. Narazie jednak — tak się 
pociesza Rykow — niebezpieczeństwo takle nie grozi. 
Bolszewicy zamierzają powiększyć swe lot- 
nictwo wojskowe. 

Agltacja chińska przeciw Anglikom rozszerza 
się już także w angielskich kolonjach, zamieszkałych 
przez chińczyków. | tak w Singapore przychodzi już 
od 14 dni (od czasu obchodu rocznicy Sunjatsena 
Lenina _ chińsklego) mimo surowych kar 
sądowych stale do zaburzeń. Wczoraj znowu przyszło 
do krwawego starcia, podczas którego policja przya- 
resztowała mnóstwo krajowców. 


ROZMAITOŚCI. 


Zabójstwo dziecka w celu zysku. We wsi 
Szczuczynie powiatu białostockiego mieszkała rodzi- 
na złożona z 6 ciu osób, posiadająca duże wspólne 
gospodarstwo rolne. Rejentalnymi właścicielami byli 
dwaj bracia Stanisław i Józef. Ten ostatni zmarł, po- 
zostawiając żonę z sześcioletnim synkiem Stasiem, W 
akcie rejentalnym zastrzeżono, że na wypadek śmierci 
dziecka będzie dziedziczył jego stryj Stanisław Jasiński, 
W parę miesięcy potem znaleziono w bagnie za wsłą 
zwłoki uduszonego dziecka. Sledztwo wzkazało, że 
Stanisław Jasiński zamordował bratanka, celem dzie- 
dziczenia jego majątku. Sąd Okręgowy w Łomży 
skazał Jasińskiego na dwa lata więzienia. Prokurator 
zaapelował domagając się większej kary. Sąd Apela- 
cyjny po rozpatrzeniu sprawy Stanisława Jasłńskiego 
skazał na 10 lat ciężkiego więzienia. 


Porada prawna. 


Pan J. Szez. Linowiec pow. lubuwski. Je. 
żeli wierzyciel przyjął spłatę bez zastrzeżeń, natenczas 
został on zaspokojony i Pan możesz żądać kwitu ma- 
czalnego. W innym razie może żądać wierzyciel do 
płaty. Obliczenie długu jest możliwe o ile Pan poda 
rodzaj tegoż (pożyczka — reszta ceny kupna — na 
leżytość spadkowa). 

Pan Sz. J. Jawory pow. kartuski. Pisać : W od- 
powiedzi na pismo z dnia 23. III. 27 donosimy, że 
wierzytelność Pana wynosi a) (15 proc.) 100,50 zł. 
oraz umówione odsetki za ostatnia 4 lata; b) (pełna 
waloryzacja) 180,— zł. oraz umówione odsetki za 
ostatnie 4 lata, o ile nie pozostały zapłacone. 


KĄCIK REDAKCJI. 


Koń by się uśmiał czytając odpowiedź „Dzien. 
Bydg.“ na odprawę, utrzymaną Świadomie w łagodnej 
formie, jaką mu daliśmy na napaść na nas, „Dz. Bydg*. 
bowiem przewraca kota w miechu i pisze jakobyśmy my 
go napadli. Istotnie mistrzowska obłuda! Do ojca 
Bibuły w naukę nie pójdziemy, bo z bibuły, jak to 
swego czasu pisało „Słowo Pomorskie", nic wyciśnąć 
nie można. (Tyle znowu w odpowiedzi na zaczepkę 
osobistą !) „Sanatorzy* oczywiście nadal (jak 1 dotąd) 
abonować będą „Dz. Bydg.* ale po tem się ich zresztą 
łatwiej pozna. 

Jak wiarogodne są informacje „Dz. Bydg.* dowo- 
dzi okoliczność, że p. adw. Kopickiego tytułuje przy- 
wódcą endecji w Chojnicach, tymczasem p. adw. Kopicki 
jak się dowiadujemy, nie należy nawet do zarządu koła 
chojnickiego Zw Lud. Narod. Tyle wiarogodnem też 
jest twierdzenie „D. B.*, iz autorem korespondencjł 
jest rzekomo Pomorzanin (z wielkiem „a“ czyli „ale”.) 
Zaraza wprawdzie dzięki działalności „Dz. B. " za- 
truwa i dusze pomorskie (I to jest właśnie obraz naj 
smutniejszy!) tego dowodem są pewni panowie, z któ- 
rymi też może jeszcze w razie dalszej dyskusji się 
zetkniemy, ale mimo wszystko radzibyśmy tego osob= 
nika widzieć. Kaszuba, Wam panowie, już na słowo 
nie uwierzy. Wszakże „Czerwoniak* napadając na Po 
morzanki również wykombinował sobie takiego pokroju 

+omorzankę*, 

„Dz, B“ majaczy coś o naszych „mocodawcach*, 
Otóż” oświadczamy, że naszymi głównymi mocodawcami 
są sumienie, poczucie obywatelskie oraz miłość zmar- 
twychwstalej z gruzów ojczyzny i ludu pomorskiego 
gnębionego przez wieki przez najeźdzców. 

To są nasze drogowskazy. Ale, ale panowie, czemuż 
Wy jesteście tacy skromni i zapominacie o swoim 
mocodawcy i jego misternej koronkowej robocie na 
korzyść Niemców. Dopuszczacie się przecie wielkiej 


krzywdy wobec swego pracodawcy. Mistrzowstwo jego 
pod tym względem jest niedoścignione, 
Was pono dobrze opłaca. 


A przecie 


Rok YII. 


Ruch w Towarzystwach | 


Związek Bractwa Czeladzi Rzeźnickieh. 
Zebranie miesięczne odbędzie się w niedzielę dnia 3 
kwietnia o godz. 2 i pół po poł. w lokalu p. Jaź: 
dżewskiego. Zarząd. 

Związek Robotnieczo Rzemieślnie:y Z. Z P. 
filja Chojnice. Zebranie odbędzie się dnia 3 kwiet 
nia br. o godz. 4tej po poł. w lokalu p. Rinka 

O liczny udział prosi Zarząd. 


Baczność! Samodzielni rzemieślnicy ! Ce 
lem zorganizowania polskiego Tow. rzemieślników sa- | 
modzielnych odbędzie się w czwartek dnia 31. b. m. 
o godz. 8 wiecz. w hotelu Engla zebranie organiza | 
cyjne na które zaprasza się wszystkich rz emłeślników. 
Na zebranie przybędzie specjalny delegat z Grudzłądza. 
Komitet. 
Tow. Pań św. Wincentego a Paulo. Ze | 
branie odbędzie się w środę, doia 30 bm. o godz. 
O liczny udział uprasza 
i 


Zarząd. 
rotsterit 


5 tej po poł. w klasztorze. 
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Redskior odpowiedzialny: Paweł Kaszubowaki 
nakładem drukarni „Dz enntks Fosrosskia: 
w Chojnicach. 


eumtiar i 


DZIENNIK 


Sr 74 


KINO NOWOŚCI 
W środę, czwartek i piątek o godz. 6.15. 


Najwspanialszy I najpotężniejszy film | 
Największy sukces Świata ! 


Varietć 


Porywający dramat erotyczny w 10 wielkich 
aktach według znanego romansu „Przy- 
sięga Stefana Hullera'* 

W rolach głównych : 


Emil Jannings i Lya de Putti 
cały program wielkiego music ballu !! 
Najwspanialsze Varietć Świata ! Niewidziane 
do'4d atrakcje cyrkowe! Film Varieté przy- 
czynił się do zaangażowania E Jannirgsa 
i Lyi de Putti do Ameryki. 

Z powodu olbrzymich kosztów ceny miejsc: 
zł 2.—, zł 150 i zł 1.—. 


Koncert powiększony! Koncert powiększony! 


Oypożyczam Pieniadze 


lecz nie w gotówce tylko w sposób udzielenia kredytu 
na maszyny do szycia, centryfugi Alfa-Laval, Diabolo 
Krupp bez weksia bez oprocentowania na 12 miesięcy. 

Do wiosennej uprawy roli, nadszedł większy tran 
sport narzędzi w różnym wyborze, jak: brony łąkowe 
siewniki, pługi i brony wszelkiego rodzaju i inne ma- 
szyny i narzędzia. Gotowe odkładnie i lemierze 
oryginału , Ventzkłego''* są stale na składzie. 

Zaoszczędzi każdy dużo pieniędzy przy ostroż 
nym zakupie maszyny gdyż dziś przy nienormalnych 
czasach ustala cenę każdy tak, jak osioł uchem myrnie, 
tak i tak. 

ROLNIKU ! 

Nim zakupy zrobisz żądaj zewsząd cferty i prze- 
konaj się, pamiętaj ostatecznie I o mnie, bez przymusu 
kupna okażę CI moj kolosalny %ybór albo napisz pocz- 
tówkę a wyślę katalog i cennik gratisowo. 

Wszelkie części centryfugowe również stale na składzie, 


Leon Studziński 
Składy Maszyn rola, tel.67. Kościerzyna, Pom. 


Mzotniak i saletrę chilijską 


744 
ROBERT SIX, handel zboża 


Chojnice. 


poleca 


Zamawiam niniejszem pismo, 
„Dziennik Pomorski“ 
s Chajaie 
na miesiąc kwiecien 
l proszą pobrać odemnie przez listowego przedpiatę,i miesięczną 
4 opłatą pocztową razem dBĘT 2,54 zlotych "WS 


dnia — = 1926 


miejscowość _ "R 


ziica — 


pokwitowanie pocziy — 
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Na sezon wiosenny poiecam swój bogato 


w kupeluszach przejściowych słomianych i dziecięcych 


przy przystępnych cenach. 


Zarazem pozwolę sobie podać do publicznej wiadomości, 


30 marca br. otworzyła m 


Przez rzetelną i frchową obsługę będzę zawsze się starała Szanowną 


swoją klientele w zupeł1”ści zadowolić. 


Proszę o łaskawe poparcie 


Marta 


Człuchowska Nr. 11. 


Na sezon wiosenny 


polecam 
płaszcze nieprzemakalne po nad- 
zwyczaj korzystnych cenach, 
ljakości,wS różnych wielkościach 
i kolorach. 
sportowe 
wiel- 


Na składzie spodnie 
(breeches) we wszystkiech 
kościach i cenach. 
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Elegancki krój! 


Płaszcze i kostjumy dla pań i odzież dla panów za miarą. i 
Pierwszorzędne wykonanie. Ceny zniżone. AE 
Gdańska 8. Chojnice. Tel. 1585, Dworcowa 10. p EE 
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Wszelkie reparacje jak i zakiadanie y 
światła elektrycznego w domach 
wykonnje się fachowo pod gwarancją 


Specjalny oarsztatrepors 1WINY 


dła elekiromotorów i dyuamo, kolek- 
torów, łamp samochodowych, sztar(e- 
rów, magnetów do motorów benzy 
samochodo 


nowych, akumulatorów 


do zakładania Światła 


wych i 


eż DORA: Rott 


. Gdańska 6. , Gdańska 6. 
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Zamawiam niniejszemł 3 pismo 


„Dziennik Pomorski“ 


s Chejnie 
na Ii, kwartał 


i proszę pobrać odemnie przez listowego przedpłatę 3 miesięczną | 


z opłatą pocztową razem SAĄ* 7,62 złotych "GR 


Mig e I ZA tw ciw | >. 


Imig I nazwisko — —— — 


miejscowość immm 


alica n 


pokwitowanie peczty s 


W Ikowska ! p naer, poch. 


gubiłem 


i wykaz osobisty 


w 

który upraszam oddać u 
Leona Wiesego, ul. Człu- 
chowska nr, 15. 750 


zaopatrzony skład 


iż z dniem 


drugl skład damskich kapeluszy mr ulicy Gdańs*le] Ni. 15. 10 pur gołębi 
| 


pocztowych 


i pomiędzy niemi 5 goł. wy 
2 pary gołębi 
Gdańska Nr. 15 
K | mew, 2 p. g. (Altstammer) 
na sprzedaż. 754 


WAABIYJRZKSE Sauter, Chojnice 
_ Młyńska 19. 


Tapety ema 


Aleks. Rekowski, Szyndorf, 
p. Gutowiec. 


ekne i tanie | 


"o triko  |GGGG0SSGG 
w składzie papieru Mesa do modelowania 


J. Dziembowski| „08 


PLASTYLINA 
Chojnice. Gimnazjalna 2 


niewysychająca masa w 
Hurt. te etal 


rezmaitych kolorach w 


2i 


pudełkach po 6 i 12 farb 
oraz w pojedyńczych 
kawałkach poleca 


BR. HUBERT 
(Skiep 2 mieszkan.) właść, Juljan Hubert 
| zaraz do wynajęcia. Dotych: | Drogerja — Handel farb. 


czas mieścił się w takowym 
warsztat mech skład żelaza 
Ż | maszyn roln 53 
| 
1 


Rok. zał. 1894. Tel. 219 
Gdańska 18. 


P. Zaremba, Tuchola RKISAJAGCCK 
ul. Swiecka 45. 


Dziewczyma, 


umiejąca gotować z dobremi 
świadectwami może się za 
raz zgłosić, Adres wskaże 
eksped. Dz. Pom. 754 


Wózek ręczny 


na sprzedaż. Nowiny 


| pokój umehlowan 


|< do wynajęcia. 
Richter, ulica Stźzelecka 28 


Wielki wybór 


„w żurnalach 


* francuskichi innych, nawios- 
nę i lato. Specjalne żurnale 


na kostjumy i płaszcze oraz 
dla dzieci. Polecamy wszelkie 
książki z robótkami 


Księgarnia „Dzien. Pom.“ 


w Chojnicach. 


; 
+" 


AGE sa 


